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Stan wojny domowej w Grecji. Nie powzięto decyzji co do terminu 
wycofania wojsk brytyjskich z Grecji 


WIASZYNGNON, 
W dyplomatycznych koach wa- 
szyngtońskich podają wiadomość, 
że ministrowie Byrnes i Bevin prze 
dyskutowali na specjalnej Konfe- 
rencji syluncję w Grecji. 

Min. Byrnes wyraził zaniepoko- 
jenie Ameryki sytuacją wytworzo 
ng w tym kraju, a która odpowia- 
da właściwie stanowi wojny domo 
wej. Stany Zjednoczone powstrzy 
mtją się na razie od sprecyzowa- 
nia swego stosunku do Grecji oraz 
na temal stosunków między Gre- 
cją a Bulgarą r Albanią. Polityka 


28.1IX (Reuter) 


Król Jerzy II 
w Atenach 


LONDYN, 28.IX (R) — Król Je 
ray Il przybył do Aten witany 
przez regenia Damaskinosa i pre- 
miera Tsaldarisa. 


ATENY, 28.IX (Reuter) — Pre- 
mier grecki Tsaldaris oświądczł, 
że po prz,b;ciu króla Helenów do 
Aton rząd poda się do dymi 


amerykańska opiera się dotych- 
czas na udzieleniu cichej zgody na 
obecność wojsk brytyjskich tak dłu 
go, póki obecność tych wojsk w 
wymienionym rejonie jest koniecz 
na dla utrzymania pokoju. W nie- 
klórych kołach porównują sytua- 
cię w Grecji z pop: 
cj} w Persji, a Azerbe, 
nywany jest z Macedonię. 

Grecja otrzymala już dwie po- 
życzki amerykańskie na ogćlną su 
mọ 5.000.000 dolarów. Gwa'towne 
powstrzymanie pomocy z zagrani- 
cy wywołałoby wielki wstrząs i dla 


"lego należy przypuszczać, że Stany 


Zjednoczone udzielą niebawem Ure 
cji nowego kredytu. 

ATENY, 28.IX (Reuter) — Biu 
ro polityczne greckiej partii komu 
nistycznej ogłosiło deklarację, w 
której twiemizi, że „za wojnę do- 
mową w Grecji odpowiedzialna jest 
Wielka Brytania, a nie państwa 
bałkańskie”. 

Partia komunistyczna proponuje 
utworzenie nowego rządu, do które 
go miałaby wejść również skraj- 
nie lewicowa organizacja EAM, a 


'NA CAŁEGO 


M. p., dn. 28 września. 


(h) Komuniści greccy I Ich moskiewa>v mozodawcy ponióst- 
szy dotkliwe porażki na terenie międzynarodowym, zmienili cat- 
kowicie ts ;ż¥1ę, O Ile dot: chczas popierali swoje argumenty dro- 
bnvmi aktami sabotażowymi, zamachami polit cznymi I prowo- 
kacjami, o tyle od tygodnia przeszii do zbrojnej akcji zakrojonej 
na szeroką skalę. Wzmożenie tej akcji stol oczywiście w bezpo- 
średnim związku z powrotem króla Jerzego do Aten. 

Komuniści postawili sobie na tej drodze dwa zadania: 
HA nledopuszozenie do powrotu króla, jakkolwiek wola ludu po 
a go z powrotem na tron, 2) wwcofanie wojsk brytujskish. 
Cale te bynajmniej nie są takle skromne, gdvż zrealizowanie ich 
„oznaczałoby w konsekwencji całkowita zmianę w Grecji. Komu- 

nistom nie udała się pierwsza wojna domowa, głównie wskutek 
interwencji bpytyjskich wojsk. W tym okresle czasu komuniści 
rozporządzali znaczną ilością broni I munji. 

Wkrótce jednak sytuacja uleg'a zmianie. Wszystkie głosowa- 
nia wykaza*y, że komuni. ci przelicz: li się w ocenie swoich wpły- 
wów. Nawet te grupy społeczeństwa greckiego, które przec!wne 
są obeonemu rzędowi ozy ustrojowi inonarchistycznemu, nle po- 
plerają tym samvm komunistów. Ujawniło sie to przede wszy- 
stklm w ośwladczeniach przywódców opozycyjnych stronnictw po 
upadku piebisoytu. 

Komuniści greccy I Moskwa zdaja soble doskonale sprawę 
z tego, że powrót króla Jerzego pociagnie za soba stabilizację 
avtuecj| polit-cznej. Ogólnie przypuszcza sie, że polityka króla 
doprowadzi do zmniejszenia napleola panujezego w kraju. W t.ch 
warun*ach wpływy komunistyczne musiałyby siłą faktu dalej ma- 
leć. Upadek zaś tych wpływów oznaczi sze zmniejszenie szans 
sowieckiej ofensywy na poz*cje br: tyjskie w rejonie Morza Sród- 
ziemnego, oznacza wzmasnienie pozycji Turcji wobec sowieckich 
żądań w sprawie Dardanell. 

Dlatego też Moskwa pchnęła komunistów greckich do nowej 
próby rozpetania wojny domowej, by w ten sposób spróbować wy- 
korz stać ostatnią nadarzaj o3 sie obownie okazje, Gra Idzie na 
całego. Je Il uda się wpsdzić Grecje w chaos, wówczas sowieccy 
zdobvola nowych pozvojl. Moskwa będz!e mo- 
kampanię propagandową, która powinnaby 
KARÓM Jej pewne korzyści. 


Wszystkie fakty wskazuje, że Rosja dzlała bezpośrednio w 
Grecji I to nie tylko przy pomocy tamtejszvch komunistów, ale 
przez Jugos'awię | Albanię, Oba te państwa znajduje sie we wła- 
daniu sowieckim | należą do bloku rosyjskiego. Wskazvwallśmy 
niejednokrotnie, Iż fakt, że Grecja nie należy do tego bloku, sta- 
nowi Jedyną Istotną przeszkode do panowania Rosji na całych 
Bałkanach | do kontroli nad jednym z najżvwotniejszych szlaków 
morskich Imperium Br"tyjsklego. To właśnie tłumaczy z Jednej 
strony nacisk sowiecki na Grecję Jak I uporczywą obronę Grecji 
przez W. Brytanię. 

Dlatego też błędne jest przypuszczenie, że komuniści greo- 
cy, czy też Moskwa walczą z rzedem Tsaldarisa dlatego, że jest 
monarchistvczn”, że pragne, by społeczeństwo greckie posladato 
wiecej swobód obywatelskich. Nie, na terenie Grecji toczy się 
walka o to, czy Rosja ma panować nau Bałkanami i przeclać bry- 
tvjskle szlaki komunikacyjne, czv też temu dażeniu stać bodzle 
na przeszkodzie wola W. Brytan!i utrzymania swoich pozycji 
1 pohamowania pochodu Imperlalizmu rosyjskiego. 

"Rosja stara sie w Grecji powtórzuć swoja nieudana akcje w 
Hiszpanii z r. 1936. Rzed brytyjski jednak ocenił sytuacje i prze- 
widział zamiary sowieckie I dlatego, mimo różnych totvchczaso- 
wych nacisków dyplomatvczntch, nie udzielił żadnego zobowią- 
zania w sprawie wycofania swoich wojsk z Grecji. Wojska te 
nle blorą udziału w dotychczasowvch walkach z bandami komu- 
nistyczn*miv lacz sa gotowe. Przegrupowanie wojsk brvtjskich 
| ewakuacja ich z relonu (Aten nie oznacza ewakuacji z Grecji. 
A to jest właśnie ważne. 


| EO 


pierwszym celem tego rządu by- 
Joby usunięcie wojsk brytyjskich 
z Grecj 

NTWNY, 28.IX (Reuter) — Do- 
noszą z Salonik, że w pobli?u gò- 
ry Kaimarhalan zbrojni bandyci 
schwytali 7 żołnierzy greckich I 
uprowadzili ich do Jugosławii. 

LONDYN, 28.1X (R) — Grecja 
ogłosiła deklarację, w której oskar 
ża Jugosławię o pogwałcenie jej 
terytorium. Rzecznik jugosłowiańs 
ki nazwał te zarzuty nieprawdzi- 
wymi. 


LONDY! 
brytyjskiego 


8.1X (Reuter) — Rze 
ministerstwa 


cznik 
spraw zagranicznych oświadczył, 
że plany wycofania wojsk brytyj- 
skich z Grecji pozostaną takle, ja 
kie zakomunikował ambasador bry 
tyjski w Atenach rządowi greckie 


mu 4 września br. Oznacza to, że 


wycofywanie wojsk brytyjskich 


rozpoczęte 15 września będzie 
trwało aż do jego: zakończenia, 
Ogólny plan przegrupowania 
“wojsk brytyjskich w basenie śród- 
zlemnomorskim dotyczy tylko czę 
ści wojsk brytyjskich w Grecji. 
Nie powzięto dotychczas żadne- 
go ostalecznego postanowienia co 
do terminu zupełnego wycofania 


wojsk brytyjskich z Grecji. 


Pr z. Truman nie może sprecyzować Żadnej deklaracji 


Ćwiczenia amerykańskie na Alasce i Aleutach 


b 


28.IX (R) = 
Prezyde , zapytany, czy 
może zaprzecz é lub potwierdzić 
pog'oskom, iż na Aleutach i na Aia 
sce odbywają się manewry armii 
1 marynarki, oświadczył, że „nie 
może sprecyzować żadnej deklara- 
ejiw tej sprawie". 


WASZYNGTON, 28.IX, (Reuter) 
„New York Post” donosi, że armia 
amerykańska oraz lotnictwo zamie 
rzają wysłać nadfortece wraz z za- 
logami wyszkolonymi w obsłudze 
bomb atomowych do baz na Alasce 
i ma Aleutach. Do baz tych mają 


wysłane również samoloty my 
jwskie o napędzie odrzutowym. 


Nie łatwo zmien 


pol tyki Stanów Zjedn. 


LONDYN, 28.IX (Reuter) — Mi 
nister Byrnes wyjaśnił w rozmo- 
wie z korespondentami, iż z oświad 
czenia Trumana jasno wynika, że 
wszelka zmiana poiitysi smerykan 
skiej może nastąpić dopiero po 
przedyskulowaniu jej przez prezy 
denta, sekretarza slanu I przywod- 
sów. kongresu. 


Departament stanu odmówił ko 
mentarzy w tej sprawie, 

Potwierdzono natomiast, że lot 
nietwo armii ameryzańskiej doxo- 
nuje w pobliżu miasta Fairbanks’ 
na Alasce prób z samolotami, kiero 
wanymi przez radio, oraz że spe- 
cjalnie wyekwipowane siły doko- 
nują manewrów na ldowcach Ala- 
ski w okresie zimowym. 


Podobne manewry mają się od- 
być na Aleulach, gdzie będą wy- 
próbowane najnowsze typy dział 
oraz wpływ zimna na sprzęt bojo- 
wy. 


Keitel przekonał się: Gra nie jest warta śaieczki 


„Alianci mogli wygrać wojnę 
natychmiast po jej rozpoczęciu” 


NORYMBERGA, 281X (R) — 

Marszałek Keitel napisał art/kuł 
la agencji International News Ser 
vice, w którym pisze m. in.: 

„Ostatnia wojna przybrała roz- 
miary tak gigant,czne, że nikt 
nie mógł przewidzieć wszystkich 
moliwości i okazji, Jakle mogły 
się trafić. Zarówno Niemcy jak 1 
alianci przepuś'cid wiele z tych 0- 
kazji. 

My stracili*my najwieksze mož- 
Ilwości w oxreslo Alameln I wtedy 
właśnie byllimy najbliżsi zwscię- 
stwa. Niestety, nie byliśmy dosta- 
tecznie silni, gdyż siły nasze bsły 
podzielone między Europę, Afrykę 
1 Rosję, 

Gdybyśmy zdobyli Gibraltar | za 
mknęli Morze Śródziemne, wygra- 
libyśmy tę faz wojny i posunęli 
się wielce ku ogólnemu zwycię- 
stwu. Trzeba prz znać, że wszyst- 
ko było po temu gotowe. W Jurze 
francuskiej przeprowadzono już 


Zrodnie z dekr tem Stalina 


18 osób pod sąd 
za nadużycia 


MOSKWA, 27.IX (R) — Poda- 
no do wiadomości, że zgodnie z o- 
statnio ogłoszon,m dexrelem Stali 
na, postawiono w stan oskarżenia 
18 wyższych funkcjonariuszy pań- 
stwowych z okręgów kujbyszews- 
kiego i jarosławskiego. Urzędnioz 
ci oskarżeni są o prz,właszczenie 
ziemi i nadużywanie swojego sta- 
nowiska. 


manewry, gdzie wypróhowano po- 
trzebne działa i moździerze. 

Franco był gotów oddać swoje 
terytorlum do maszej -dyspozycji 
pod warunkiem, że umożliwimy mu 
uratowsnie pozorów. Franco prag- 
nął, byśmy sprowokowali inwazję 
aliancką na Półwysep Pirenejski, 
a wtedy zwróciłby się o o pomoc 
do Hillera w obronie neutralności, 
Następnie naTza marynarka, lotnic 
two I armia wspomagana przez arty 
leri? umieszczoną w A!gesiras zdo 
byłyby Gibraltar. Hitler jednak 
przypominał sobie zawsze wojny 
napoleońskie i był zdania, że woj- 
ny w Iliszpanii są zawsze d'ugle 1 
kosztowne, dlatego też nie zutwier 
dził w ostatniej 'ohwili podobnego 
projektu, 

Dalszą okazję straciliśmy w gru 
dniu 1944 roku w Ardenach, kiedy 
Rundstaedt przegrał swoja ofensy 
wę, mającą na celu zdobycie An- 


twerpli, Przyczyną tego niepowo- 
dzenia bsły błędy popełnione 
przez współpracowników Rund- 


slaedła, a przede wszystkim przez 
byłego sierżanta Sepp-Dlettricha, 
który miał pod swoim  dowódz- 
iwem 7 dywizji, a o dowodzeniu 
nie mlał pojęcia. $ 

Jeśli chodzi o okażje, stracone 
przez aliantów, to jestem zdania, 
że allanol mogli przede wszystkim 
wygrać wojnę natychmiast po Jej 
rozpoczęciu. Nigły nie moglem 
zrozumieć, dlaczego 3 września 
Francuzi nie zaatakowali nas głę- 
boko, a jedynie obmacywali nasze 
pozycje. Było to dla mnie wielką 1 
miłą niespodzianką. 

Jestem przekonany, że w tym 
czasie Francja była dość silna, by 


przełamać nasze pozycje — pisze 
były naczelny dowódca armii mic- 
miecklej — oraz mogła zająć Nad 
renię, Ruhrę | zdobyć sobie przej- 
ście na Renie, Gdyby Franzja to 
osiągnęła, Hitler musiałby w/co- 
fać swoje wojska ze wschndn I ca 
ła kampania w Polsce wyglądała- 
by inaczej. Równocześnie nie trze 
ba dodawać, że wpływ podobnej 
ofensywy na gospodarkę į spote- 
czeństwo w Niemczech byłby wiel 
kl. 

Keltel kończy swój artykuł 
twierdzeniem, że na zwycięstwo I 
porażkę składają sią tysiące przy- 
czyn, a wojna jest grą od począt- 
ku do ostatniego dnia. „Przegrall- 
śmy — mówi Keitel — ale dzisiaj 
wiem, że nawet gdybyśmy wygrali, 
to zwycięstwo nie przyniosłoby 
Niemcom szczęścia. W ka?dej wal 
ce, w której giną miliony ludzi, mo 
¿na powiedzieć, że gra nie jest war 
ta świeczki”. 


W chwili cgłoszania wyroka 


Zbrodniarze wojenni 


nie będą fotografowani 


NORYMBERGA, 28.IX (Reuter) 
Miądz, narodowy sąd w Noryiaber 
dze zakazał fotografowania 21 glo 
wnych przestępców wojennych w 
chwili, gdy będą oni wysłuchiwal 
wyroku. 


Decyzja ta ywołała wielkie z121 
wienie i zaskoczenie, ponieważ oho 
wiązuje ona również oficjalnych 
fotografów sądu. 
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Co się stało w Polsce ze Stronnictwem Pracy 


„M. p., we wrześniu 

W dniu 21 lipca korespondent 
„Associated Press’ doniósł z War- 
Szawy, że Stronnictwo Pracy za- 
wiesilo swą działalność politycz- 
mą, a prezes tego stronnictwa Ka- 
rol Popiel złożył oświadczenie, 12 
zawieszenie działalności jest pro- 
testem przeciw odmówieniu przez 
rząd zezwolenia na odbycie kon- 
gresu stronnietwa. J 

Korespondent amerykańskiej -a- 
gencji doniósł dalej, że Osóbka 
Moruwski postawił Popielowi wa- 
runek, Iż zgodzi się na odbycie 
kongresu, jeśli stronnictwo zobo- 
wląże się do przystąpienia do wspól 
nego bloku w nadchodzących wy- 
borach. W tych warunkach Karol 
Popiel hył zdania, że partia jego 
nie posiada zagwarantowanej przez 
uchwały jałtańskie | poczdamskie 
swobody działalności politycznej, 
tym więcej, że ostatnio miały miej 
ste masowe aresztowania wsrod 
członków stronnictwa. Zawieszenie 
działalności Stronnictwa Pracy ma 
trwać do czasu, dopóki administra- 
oja warszawska nie zmieni swych 
dotychczasowych metod w stosun- 
ku do parlii opozycyjnych. 

Stronnictwo Pracy kierowane 
przez Popiela 1 kilku katolickich 
działaczów z dawnej NPR i Chrze- 
ścijańskiej Demokracji, wciąż je- 
szcze wierzących w możliwość 
współpracy z obecnym reżymem 
w Polsce, dawało administracji war 
szawskiej powa*ny atut propagan- 
dowy do ręki. To też, zawieszenie 
działalności stronnictwa musiało 
być jej bardzo nie na rękę, choć 
by ze względu na wrażenie, jakie 
to zrobi za granicą. 

Tymczasem ostatnie wiadomości 
z Warszawy donoszą o pełnej dzia- 
łalności politycznej Stronnictwa 
Pracy, o jego przystąpieniu do 
rządowego bloku wyborczego i © 
udziale posłów tej partii w sesji 
tzw. kfajowej rady narodowej. 


Co sę stało? Czy to stronnic- 
two” zrewidowało swe stanowisko, 
czy też rząd zmienił swą politykę 
wobec niego? Postarajmy się od- 
tworzyć prawdziwą ejtuację na 
podstawie informacji pochodzących 
wyłącznie ze źródeł warszawskich, 
a w pierwszym rzędzie agencji 
PAP. 

W aniu 25 serpnia PAP donio- 
sła, iż tegoż dnia „rozpoczęła się 
w Warszawie sesja Rady Naczel- 
nej Stronnictwa Pracy”. Mimowoli 
czytelnik z ciekawością oczekuje, 
co też powie prezes stronnictwa 
Karol Popiel | jak wyjaśni wzno- 
wienie działalności partil, fPymcza- 
sem czytam: twaroia obrad do 
konał Tadeusz Michejda, znany 
działacz społeczny i polityczny 0- 
raz jeden ze współtwórców i czło- 
nek Rady Narodowej na Zaolziu, 
od 1929 aktywista NPR; w okre- 
sie okupacji niemieckiej Michejda 
brał udział w pracy konspiracyj- 
nej grupy „Zryw”. 

A więc o Popielu ani słowa, na- 
tomiast obrady otwiera jakiś pan 
Michejda, który widać nie bardzo 
jest znany społeczeństwu polskie- 
mu, skoro korespondent agencji 
uważa za konieczne przedstawić go 
czytelnikom 1 pochwalić jego za- 
sługi. W dalszym ciągu swego 
przemówienia Michejda nakreślił 
program polityczny stronnictwa, 
wskazując na konieczność ścisłego 
sojuszu polsko - sowieckiego. 

Następne przemówienie wygłosił 


_niejaki Widy*Wirski i znów kores- 


pondent przedstawia go, pisząc iż 
jest om „organizatorem i wspoł- 
twórcą konspiracyjnej grupy 
„Zryw“ w czasie okupacji. Stre- 
szozając przemówienie Widy-Wir- 
skiego, korespondent pisze: „Mó- 
wiąc o przyczynach dramatu w 
stronnictwie prelegent stwierdził, 
iż jest to dramat kierownictwa... 
Potępiając warcholstwa mmniejszo- 
ści, prelegent nazwał je polityką 


WIADOMOŚCI Z KRAJU 


Z szeregu pomników S*owlai 
szozyzny na Pomorzu Zachodnim 
beźoenną wartość historyczną I ar- 
slitekloniczną posiada zamek Pia- 
slów w Szczęcinie, Zamek ten, się- 
gający początków XIII wieku, prze 
trwał do obecnych czasów w swej 
pierwotnej formie z małymi dobu- 
dówkami germańskimi. 

Oczywiście wojna nie oszezędzi- 
ła czoigowlnego zabytku, jednak po- 
szczególne jego części są w takim 
stanie, że istnieje możliwość ich 
odbudowy. Na specjalną uwagę za- 
sługuje kaplica zamkowa z wieżą, 
na klórej zachował się posąg św. 
Ottona, apostoła Pomorza Zachod 


Amerykeńska 
armia okupacyjna 


w Niemczech 


Znany amerykański publicysta 
wojskowy G. F. Eliot, omawiając 
w „New York Herald Tribune" 
spraw? armii okupacyjnej Stanów 
Zjednoczonych w Niemczech pod- 
kreśla, iż z końcem sierpnia siły 

* zbrojne amerykańskie w Niemczech 
wynosiły 335 tysięcy ludzi, jed- 
nakże liczba ta szybko zmniejsza 
się I przypuszczać należy, iż pod 
koniec roku budżetowego tzn, 30 
czerwca 1947 roku amerykańska 
armia okupacyjna wynosić będzie 
200 tysięcy. 

Obecnie jednak daje się odczu- 
wać w armii okupacyjnej St. 
Zjednoczonych brak młodszych o- 
ficerów” i podoficerów. Niedobór 
młodszych oficerów „wynosi około 
85 procent. (PAT.) 


niego. Przy wejściu do kaplicy znaj 
dują się stare płyty grobowe, po- 
chodzące prawdopodobnie z gto- 
bowców Piastów. 

Plyty te wzbudziły specjalne za- 
interesowanie szabrowników: Stwier 
dzono, że jedna z nich została od- 
walona, następnie zauważono przy- 
gotowania zmierzające do przebi- 
cia otworu ze Śclan kaplicy, Zam- 
ku nikt nie strzeże. 


Tereny rolnf>ze Opolszczyzny na- 
wledzia ostatnio niebywała plaga 
dzików. Ci nieproszeni goście upo- 
dobali sobie szczególnie małą wio- 
skę Dąbrówkę Dolną. 

Gdy tylko zapadnie zmierzch, ca- 
łe stada dzików wychodzą z po- 
bliskich lasów í rzucają się na pola 
z ziemniakami. Poszkodowana lud- 
ność zwrócila się do władz z pro- 
śbą o pomoc w walce z tymi 
szkodnikami, 


Przed sądem specjalnym w Lu- 
blinie staną wkrótce byli kaci Maj- 
danka: gen. Hilmer Moser, major 
Hans Wagner I Willy Reinert. 
Władze bezpieczeństwa wykryły 
tajną organizację niemiecką na te- 
renie huty „Julia” w „Bóbrku” 
koło Bytomia. Organizacja miala 
za zadanie prowadzenie akcji wy- 
wrolowej, przez organizowanie e- 
lemenlu niemieckiego, dokonywanie 
aklów sabotażu i wreszcie przej- 
ście do walki otwartej celem o- 
derwania Ziem Zachodzich od Poi- 
ski. 25 członków tej organizacji 
znalazło się pod kluczem 
Wszyscy aresztowani byli ezton- 
ej i ma te- 
renie Bobrka pozostali z poleco 
nia naczelnych władz tej partit, 


samobójczą, mówiąc m. „My 
trzymamy w swych dłoniach mo- 
ono sztandar stronnictwa, gdy oni 
usunęli się samowolnie | wezwalł 
masy członkowskie do anarchii". 

W następnym dniu tj. 27 sier- 
pula PAP pola? nastypującą wia- 
domość: „W trakcie wczorajszych 
obrad wybrano nowe władze Stron 
nictwa Pracy. Prezesem Rady Na- 
czelnej został dr Michejda Tade- 
usz, a prezesem Komitetu Wyko- 
nawczego Feliks Widy-Wirski. Wy- 
słano depesze do Bieruta i Osób- 
ki Morawskiego, zapewniając o po- 
święceniu wszystkich wysiłków 
Stronnictwa dla odbudowy pañ- 
stwowości polskiej orsz o swoim 
poz;tywnym stosunku do kon- 
struktywnych poczynań rządu jed- 
ności narodowej”. 

W niu 46 sierpnia korespon- 
dent PAP zamieścił wywiad z wi- 
ceprczesem krakowskiego woje- 
wódzkiego zarządu Stronnictwa 
Pracy, ks. Henrykiem Weryńskim, 
który nota bene został niedawno 
zasuspendowany przez władze ko- 


Nowość!! 


Zarys gospodarczych 
dziejów Polski 


w czasach przedrozbiorowych 


prof. Jan Rutkowski 


śclelne, za działalność polityczną 
Sprzeczną z zasadami Kościoła. 0- 
tóż w wywiadzie tym znajdujemy 
następujący fragment: „Zasady 
Stronnietwa Pracy zostały zupeł- 
nie nietknięte ostatnim przeto- 
mem, który wyeliminował tylko 
pewną grupę, nie umiejącą zna- 
leźć wspólnego języka z 
stronnictwa. Chodziło tu głównie 
o chadecję, która w ostatnich la- 
tach wchłonęła w siebie sporo e- 
lementów oheychi”. 

Właściwie podane wyżej frag- 
menty z depesz PAP-u wystarczy 
łyby zupełnie, by zorientować się 
w tym, co zaszło ze Stronnictwem 
Pracy. Stronnictwo to zostało za- 
wieszone przez prawowite władze 
z prezesem Karolem Popielem na 
czele. Znalazła się jednak garstka 
ludzi, którzy przekupieni, lub też 
dla kariery podjęli się odegrać 
haniebną rolę. Zebrali się oni na 
posiedzenie, które szumnie nazwal! 
„sesją Rady Naczelnej" i ogłosili, 
że strennictwo nadal istnieje 1 pra- 
cuje. Prasa warszawska usiłowafa 
oczywiście nadać temu potrzebny 


resztą 


rozgłos. O nowych członków stron 
nietwa nie jest w obecnych sto- 
sunkach polskich trudno. Wystar- 
czy ońxomenderować odpowiednią 
ich ilość z PPR lub też nakazać 
wsłąpienie zależnym od rezymu 
pracownikom. My jednak wiemy, 
że nie ma to jeż nio wspólnego 
z dawnvm Stronnictwem Pracy, 0 
czym świadczy zupełny brak zna- 
liych nazwisk oraz kompletna zmia 
na kierunku stronnictwa. Kilku 
nieuczciwy h ludzi ubralo się w 
stary znany płaszcz, popełniając 


-jeszcze jedno oszustwo politycz- 


ne. 

Ze tak jest naprawdę, o tym 
świadczy następująca depesza PAP 
z dnia 19 września br.: „Władze 
naczelne stronnictwa Pracy, zajmu- 
jąc stanowisko wobec komunikatu 
plenarnej konferencji episkopatu 
polskiego, odbytej ostatnio w Czę- 
slochowie, który to komunikat wy 
rażą obawę,* „czy kierownicze 
czynniki Partii Pracy w nowym 
układzie dają Kościołowi istotną 
gwarancję trwałego | pe'mego za- 
bezpieczenia myśli I zasad katolic- 


kich” — „uchwała stronnictwa 
stwierdza, co następuje: Jako dzia 
łacze praktyczni musimy realizo- 


wać zasady programowe stronnic- 
twa w określonych warunkach go- 
spodarczych, społecznych 1 poli- 
tycznych”. (Za styl tej depeszy nie 
ponosimy _ odpowiedzialności 
Przyp. aut.) 

Co muszą realizować obecni kie- 
rownicy „Nowej Partii Pracy”, to 
nas mało obchodzi, wa*ne dla nas 
jest natomiast, że episkopat polski 
odmówił jej swego zaufania, co wy 
raźnie wynika z nieostrożnie za- 


mleszczonej dopeszy PAP, A prze- 


cleż prawdziwe Stronnictwo Pracy 


jako naczelny punkt swego pro- 
gramu mialo zawsze realizację za- 
sad Kościoła katolickiego, ma 


Wreszole w dniu 20 września br. 
w sprawozdaniu z sesji KRN PAP. 
podaje: „Następnie przystąpiono do 
i punktu porządku dziennego — 
odwołanie starych i przyjęcie no- 
wych posłów, W związku z odwo- 
łerniem 6 posłów Stronnictwa Pra 
cy składa oświadczenie poseł Po- 
piel, który twierdzi, że klub po- 
selski Stronnlotwa Pracy nie ma 
prawa ich odwoływać. W odpowie- 
dzi poseł Widy-Wirski stwierdza, 
iż stronnictwo stol nadal na stra- 
ży swych Ideałów wbrew twie 
dzeniom posła Popiela”. 


Jest to ostatni akt tragedii Stron 
nictwa Pracy. Nowe władze nowe- 
go stronnictwa odwolały oczywiś- 
cie siarych posłów. Popiel protes- 
tował przeciwko temu na sesji K. 
R.N., stwierdzając, że dzieje się to 
bezprawnie 1, że uzurpatorzy, przy- 
właszczający sobie nazwę Stron- 
nictwa Pracy, są zdrajcami jego 
prawdziwych idel. Nie to oczywis- 
cie nle pomogło, starzy posłowie 
zoslali usunięci z łona KRA, a 
przyjęci nowi, którzy napewno nie 
bzdą uprawiać opozycji. 


Możemy tylko współczuć Karo- 
lowi Popielowi, że doznał jeszcze 
jednego zawodu, ale musimy stwier 
dzić, że wykazał on duży brak 
trzeźwości politycznej, jeśli przy- 
puszczał, że w obecnym reżymie 
wypadki mogą się potoczyć ina- 
czej. 

K. Junosza 


Winston Churshill Jest jednym 


z najwybitniejszych reakcjonistów świata 


— twierdzi radio moskiewskie 


LONDYN, 271X (Reuter) — Ra 
dio moskieskie nadało audzcję w 
języku angielskim, komentującą 
mowę Winstona Churchilla. 

Komentator sowiecki, Piotr Or- 
łow, powiedział, że Churchill jest 
bezwzględnie jedną z najwybilniej 
szych osobistości kół reakcyjnych 
W. Brytanii i Słanów Zjedn., sta- 
rających się o uniemożliwienie 
współpracy między wielkimi mo- 
carstwami, 

Mowa wygłoszona przez Chur- 
chilla w Fulton w marcu, w ktorej 
nawoływał on do utworzenia blo- 
ku anglo - amerykańskiego, wywo 
łała wielki sprzeciw wśród społe- 


Austria zamalowuje swastyki 


Innsbruck, we wrześniu 

Frau Hitt nienawidziła ludzi, Zy- 
ła w samotności, otoczona kilkoma 
wiernymi dworzanami, w zamku na 
szczycie jednej ze skał. Jedyne u- 
czucie Żywila dla swego rumaka. 
Dosiadała go czasem i pędziła w 
dolinę, zabijając po trodze oszcze- 
pem ludzi I sycąc swe oczy wi- 
doklem ich powolnego konania, Aż 
raz jeden złapała kamień, by rzu- 
cić mim w małe, bawiące się na 
polanie, dziecko. I wówczas nagle 
sema wraz z rumakiem w glaz się 
zmieniła, a głaz ten począł rosnąć, 
slał stę olbrzymi, tak wielki, jak 
wielką była nienawiść Fiau_ Mili 
do ludzi. 

Góra na którą patrzę, która 
wznosi się nad Innsbruckiem, to 
„l . Wczoraj rzucił się z 
niej w przepaść młody Jugosio- 
wianin. Uciekł z kraju, gdzie nie 
bylo swobody, doslał się do kra- 
ju, w którym nie była chleba. Po- 
pelni? samobójstwo z giodu. 


Potężna jest jeszcze ma świecie 
nienawiść i pe'na sadyzmu chęć 
prześladowania bliźniego, Niemniej- 
sza niż nienawiść Frau Hitt do 
ludzi... 


Szlak uchodźców 


Z Wiednia przez Salzburg na In 
nsbruck ta szlak uchodźców, ucie- 
kających ze strefy sowieckiej. 
Szlak Polaków, Zydów, Czechów, 
Słowaków i Rumunów. Z Grazu 
na Innsbruck — to szlak ucieczki 
z kraju Tita, W Innsbrucku styka» 
ja się z sobą ludzie wielu narodoa 


wości, różnych religii, ogarnięcł 
wspólną troską: Uciekać — ucie- 
kać... jak najdalej! Dalej dtogi 


nie ma. Czekają więc, dostają ni- 
kłe zasiłki, czasem handlują na 
Adoif Pichler Platz walulami, a- 
paralami fotograficznymi i samo- 
chodami, czasem popelniają samo- 
bójstwa z głodu, ezy rozpacz 

Sytuacja ekono: na w Austrii 
jest o wiele lepsza niż w Niem- 


czeństw postępowych całego świa = 
ta — twierdzi Orłow. 


Jeśli chodzi o mowę w Zurychu, 
komentator sowiecki uważa, że dą 
ży ona przede wszystkich do stwo - 
rzenia wielkich i potężnych Nie- 
miec. 


Wydawca: 
Oddział Kult. i Prasy 2 Korp. 
Adres Redakcji i Administracji 
Polish Forces CM F 58 


Wychodzi 6 razy w tygodniu 
WYDANIE POLOWE (B) 
CENA 5 LIR 
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czech, ale mimo to jest bardzo 
zła. Ilość. kalorii z produktów 0- 
trzymywanych dziennie, jest niewy 
starczająca. Nie ma prawie czar- 
nej giełdy wśród Austriaków, Tg- 
piona jest bezlitośnie i dlatego nie 
rosną ceny, szyling wzmacnia swą 
wartość, kurs dolara spada. Jesz 
cze trzy miesiące temu wynosił 85 
szylingów, dziś 55 tylko. Inni 
rzecz, że ci, którzy mają wiele ple- 
niędzy, skupują brylanty i złoto. 
Mimo wszystko pewniejsze to niż 
najpewniejsze banknoty. Walka ze 
spekulacją jest olbrzymia, Rewizje 
są na każdym kroku: na ullcnch, 
w pociągach, w mieszkaniach. 


Brak jedzenia 


Przedwojenne produkty przemy- 
słowe są tanie. Aparat Totograficz- 
ny „Leica” kosztuje 5-8 tysięcy 
szylingów, samochód 6 oylindro- 
wy w dobrym stanie 10-42 tys. 
a maszyna do pisania 3 tysiące, 

Samochody są tanie, bo koszt 
utrzymania ich jest wielki. Ben- 
zyny dostaje się według przy dzia- 


s (826) 


DZIENNIK ŻOŁNIERZA APW 


„Queen Elizabeth" — 
£ pływające miasto 


„Queen Elizabeth", największy 
bryt jski statek oceaniczny po za- 
koiiczeniu remontu dnia 15. paż- 
dziernika br. wyruszy w podróż, 
w której prawdopodobnie zdobę- 
dzie Blękilną Wstęgą Atlantyku. 

Statek, który obecnie przywdzie- 
wa szalę pływającego luksusowe- 
go pałacu, podczas wojny w slo- 


_ sunkowo krótkim czasie przewiozt 


lle kosztowat 
jeden nalot 


na Niemcy 


Według danych Depart, Wojny 
w Waszyngtonie wartość uczestni- 
ożących W jednym nalocie na Niem 
ty 1.200 ciężich bombowców i 800 
myśliwców wynosiła z samolotami, 
paliwem, bombami i amunicją, oraz 
umundurowaniem i ekwipunkiem: 
załóg 413.687.930 dolarów. 

Średni koszt nalotu przy 2 pot 
strat wynosił w samol. 8.128.000 
dol, zużyte bomby i amunicja — 
1,745.600 dol, paliwo 1.315.130, 
inne straty 196.000, razem (bez 
uszkodzeń samolotów -szkolenia 1 
amortyzacji kapitału) — 11.385.480 
dolarów. 

Ciężki bombowiec B -17 koszto- 
wał 305 tys. dol., bombowiec B-24 
277 tys. dol, myśliwiec P-51 63 
tys. dol. 

Grupa bombowców zabierała. 
18,5 miliona litrów benzyny, my- 

` śliwce — 4.215.000 litrów. 


na swym pokładzie milion żołnie- 
rzy, pokrywając przestrzeń 770 ty- 
sięcy km. 

Już wkrótce na błękitnych fa- 
lach oceanu pod rozgwieżdżonym 
niebem dwa tysiące odsłoniętych 
luków zamigoce światłami 1 popły- 
nie echo muzyki tanecznej z salo- 
nów wspaniałego statku, 

Wśród wielu jnnych niespotyka- 
nych na innych statkach pasażer- 
skich urządzeń, pasażerowie „Queen 
Elizabeth” znajdą: 3 kina, teatr, 
sklepy, basen pływacki, kilka ban- 
ków, biura tur,styczne, hale gim- 
nastyczną, duże boisko sportowe. 
Ponad lo 14 pokłulów połączo- 
nych 60 osobowymi i towarowy- 
mi wiodami, elektrownię zdolną do- 
starczyć prądu dla dwustu tysięcz- 
nego miasta, 4 zestawy silniców 
mocy 250 KM., 16 km chodnik, 5 
tys. stołów, foteli i krzeseł, ponad 
4 tys. materaców i poduszek, 7 
tys. prześcieradeł i zasłon, 2 tys. 
rozbiera.ni. 

Na odmalowanie 330 tys. kwadr. 
powierzchni zewnętrznej zapolrze- 
bowano 30 ton farby. Próba insta- 
lacji elektrycznej wymaga spraw- 
dzenia 6,5 tys. km. przewodow. 

Właściwie „Queen” jest statkiem 
w statku, ponieważ kadłub zew- 
nętrzny mieści w sobie Kadłub 
wewnętrzny z 2 m. przestrzeni, po- 
dzielonej na 140 hermetycznych 
przegród, 5 

Statek ma również 26 łodzi ra- 
tunkowych z silnikami Diesla. Wszy 


POSZUKIWANIA 


Roman Langer- adres w posia- 
daniu Centrali Poszukiwań PUK. 
poszukuje osoby mogące podać 
szczegóły śmierci jego rodziny, a 
mianowicie: żony Heleny Lange z 
domu Dylewska ur. 1892 w War- 
szawie (zginęła w obozie” koncen- 
tracyjnym Ravensbruck dnia 22. 2. 
1945) oraz syna Zygmunta ur. 12. 
12. 1924 (zginął w czasie Pow- 
stania Warszawskiego). 


Józef Leszczyński poszukuje Wa 
aława Wiśniewskiego z Hajnówki, 


-Walenty Sękowski poszukuje Ro- 
miana i Bronisława Nowiekich 
Równego. 


Ktokolwiek miałby jakieś wiado- 
mości o Bernardzie Krieger z Czer- 
ska pow. Chojnice, proszony jest 


` łu bardzo niewiele, a by kupić Ją 


na Adolf Pichler Plata (czegóż 
na tym placu dostać nie możnal) 
trzeba płacić olbrzymie sumy. A- 
paraty fotograficzne są tanie, bo 
błon do nich nie ma, maszyny do 
pisania nie kosztują wiele, bo set- 
ki biur zostało zlikwidowanych. 
Kiedyż Austria wróci do normal- 
` aego życia? Kiedy dostać będzie 
można środki żywnościowe w ob- 
fite] ilości, kledy zacznie się nor- 
malna produkcja? Austrii potrzeb- 
ne jest zboże z Kanady, mięso z 
Argentyny, ropa naftowa z Rumu- 
nli, węgiel z Polski i wełna z Au- 
stralil. — 


 Mapandoczynienia 
z Austriaczką 


Austriacy są bardzo oburzeni, Bo 
toż z jakiej racji okupacja! Czyż 
nie wykazywali zawsze, że nie-ma- 
ją nie wspólnego z Niemcami, czyż 
mie byli niepodlegii, zanim Hitier 
przemocą zmusił ich do Anschius- 


o skomunikowanie się z Klemen- 
sem Wojak. 


Józet Kaczkowski poszukuje por. 
Stanisława Gajdamowicz z TT p.p. 
nauczyciela z Szczuczyna Nowo- 
gródzkiego wraz Kazimierza Kacz- 
kowskiego (nauczyciel gimnastyki 
z Szczuczyna) i jego żonę Wandę 
z synkiem Józefem, przebywają- 
cych po roku 1939 w Warszawie. 


Wszelkie wiadomości o oso- 
bach poszukiwanych prosimy kie- 
rować na adres: 

CENTRALA POSZUKIWAŃ PCK 
POLISH FORCES CMF 707 
Przy zgłas'aniu poszukiwań 

prosimy podawać dokładne dane 

personalne osób poszukiwanych 

i poszukujących. 


su? — Austria to Schuschnigg 1 
Dolfuss, a nie Seyss Inquart — 
tłumaczył mi właściciel hotelu, w 
którym się zatrzymałem, a mała 
Austriaczka, sprzedająca w sklepie 
na Maria Teressenstrasse lalki ty- 
rolskie, powiedziała: 

„Dobrze, mogę się z panem u- 
mówić, ale musi pan wiedzieć, że 
ma pan do czynienia z Austriacz- 
kąt" 


Austriacy starają się zatrzeć Śla- 
dy hilleryzmu. Starają się poxa- 
zać, że te ślady zacierają. Tak jest 
ua każdym kroku, na każdym kro- 
ku podkreślają swe różnice z Niem 
cami 1 irytują się, jeżeli żołnierz 
aliancki tego nie rozumie. 


Prawdziwe oblicze 


By zobaczyć jednak prawdziwe 
oblicze polityczne Austrii, trzeba 
wejść do kabaretu i usłyszeć nas- 
tępujący dialog na scenie: 


stkie te łodzie mogą być elektry- 
eznie spuszczone na wod? za po- 
ciśnięciem guzika. Na przednim ma 
szcie, wysokości 55 m., mieści się 
gniazdo bocianie z którego obser- 
walor, zaopatrzony w elektryczny 
ogrzewacz nóg i telefony może nad 
zorować ocean w promieniu 46 km. 


patyżstys zai zez ady zy yada POZOIRAENZNIA 
Fraszki Peter Pana 


Frankowiaczek - 


Frankowiaczck ci ja 
SS-mann z Wawelu, 
Norymberska chryja 
Nie ma przecież celu! 


Frankowiaczek ci ja 
Oraz Guberkator, 
Bardzo mnie Polacy 
Pokochali za lo. 


Ja ich leż kochałem 
Mi'ościa bez granic, 
Lecz się w Norymberdze 
Milość nie zda na nic, 


Ja ich tak kochalem 

Namiętnie! Do grobu! 
Aż im w Oświęcimiu 
Założyjem obóz. 


Czysła i milulko, 
Niby w sanalorium, 
Kwiatki i rabalki 
Oraz krematorium. 


Wciąż ich hałubiłem 
Pieśzczolą łapanek, 
Dla ludności mi'ej 
Stwarzy!'em Majdanek. 


Majdanek, Treblinka, 
Pawiak i Oświęcim, 
A dziś mnie zamknęli 
Za me dobre chęci. 


/ Brzydcy się Polacy - 
Z mej niedoli cieszą, 
„Powiesić!” wo'ają... 
1 pewno... powieszą! 


„Przyjaźń“ w cieniu 
latających bomb 


Prasa całego świata pisze od 
dłuższego czasu o tajemniczych 
bombach, które kierowane widać 
radiem, przelatują nad Szwecją, 


Korespondent Reutera donosi ze 
Sztokholmu, że w cieniu tych la- 
tających bomb robione są preby 
„wzmocnienia przyjaźni” sowiecko- 
szwedzziej. Prasa sowieczą 0d 
pewnego czusu nie atakuje już 
szwedzsich przywódców politycz- 
nych, których do niedawna nazy- 
wała pionkami międzynarodowej 
reakcji, działającej na rzecz bloku 
antysowieckiego. 


Coraz wizcej „turystów” sowieo 
kich przybywa do Szwecji, a po- 
między Sziokholmem i Leningra- 
dem podjęta została komunikacja 
lotnicza i morska... 

Ostatnio socjalistyczni dziennika- 
rze szwedzcy byli zaproszeni do 
Moskwy. Z drugiej strony w ko- 
łach szwedzkich propagują myśl, 
że neutralna Szwecja powinna 
współpracować na polu wymiany 
handlowej z wszystkimi państwa- 


mi, będącymi członkami Organiza- 
cji Zjednoczonych Narodów. 
Wkrótce nastąpić ma podpisanie 
układu handlowego pomiędzy Zw. 
Sowieckim a Szwecją, a cyfra Tocz- 
nych obrotów wynosić będzie 7 
millonów sh. Ponadto Sowiety sta- 
rają się o pożyczkę szwedzką W 
kwocie 70 milionów sh. Pożyczka 
ta użyła zostanie na zakup towa- 
rów w Szwecji w ciągu pięciu lat. 


Księstwo Windsor 
powrócą doW. Brytanii 


LONDYN, 28.1X (R) — Ogło- 
szono, że w clągu roku bieżącego 
książe Windsoru powróci na stałe 
do W. Brylank i osiedli się tam 
po 10 latach pobytu za granicą 
wraz ze swą Żoną Amerykanką 
Wallis Warfield - Simpson. 

Dotychczas królowa Maria oraz 
królowa Elżbieta nie zgadzały się, 
by żona księcia Windsoru otrzyma- 
ła rangę księżnej, jak również nie 
przyjąły nigdy oficjalnie jej wi- 
zyty. 


Bestie w ludzkim ciele... 


We wtorek, dnia 4 październi- 
ka ma zostać ogloszony Wyrok w 
toczącym się od dłuższego czasu 
procesie norymberskim, w którym 
na ławie oskarżonych zasiedli czo- 
łowi przywódey narodu, jego nie- 
dawni prowodyrzy, któr,ch każde 
słowo spotykało się z masową a- 


-probatą, tak niedawno jeszcze u- 


wielbiani, noszeni niemal na rękach, 
ulubieńcy i wybrańcy Rzeszy nie- 
mieckiej. 


Dziś Niemcy się ich (oficjalnie 


przynajmniej) starannie wyPiera-_ 


ją. Jak dalece jednak ich wpływ 
sięgał w dusze narodu, jak głę- 
boko zapuścił korzenie, Świadczą 
zeznania świadków. Ten niszczący 
jakby w piekle czerpiący natehnie- 
nie wpływ norymberskich zbrod- 
niarzy sięgnął nawet tam, gdzie 


Konferencja Paryska a filateliści 


Wśród delegatów zebranych w 
Paryżu na Konferencję Pokojową 
największymi filatelistami są Chin- 
czjcy. Zakupują ile tylko mogą 
znaczków Konferencji Pokojowej. 
Są ich dwa wydania — trzy i dzie- 
sięciofrankowe. Na znaczku trzy- 
frankowym widać wyciągniętą rẹ- 
kę chwytającą gołębicę — cynicy 


— Jakie partie polityczne posla- 

damy w Austrii? 

— Socjalistyczna, katolicka, ko~ 

munistyczna. 

— A marodowo - socjalistyczna? 

=— No wiesz, przecież jej nie ma. 

— Ej, braku, nie blaguj. 

I publiczność bije spontaniczne 

brawo. 

Austrie oddzielona jest od Nie- 
miec granicą. Po niemieckiej stro- 
nie stvi żołnierz aliancki i po au- 
striseklej stronie ża!nierz aliancki, 
Austria jest okupowana | Austriacy 
będą poddani reeduxacji. Austria 
nie jest pruska tak samo, jak pru- 
ską nie jet Bawaria, ale tak sa- 
mo jak Bawaria jesl niemiecka. 

Niemców wyrzucają władze s0- 
wieckie na zachód, na terytorium 
Niemiec, ale w Austrii zostają Au- 
striacy, mniej butni niż Niemcy, 
bardziej ulegli, bardziej rzekomo 
proalianccy — ci sami, którzy 10 
lat temu witali wojska niemieckie, 
Hitlera [ Anschluss z największą 
radością. 


L. Brzeski 


mówią, że raczej wygląda to, Jak- 
gdyby gołąbek pokoju wyrwał się 
z ręki | ulatywał w przestrzeń, 
Na Jednym znaczxu dzieslciofran- 
kowym wilać Pałac Luksemburski, 
a na drugim jakąś nieokreśloną 
dziewic, która się różnie nazywa: 
„Francja”, "Paryżanka”, „,Bogini 
Pokoju”. Prawdopodobnie jest to 
ta ostatnia, ponieważ w dłoni trzy- 
ma też wystraszonego gołąbka. 
Znaczki nabierają praktycznej war- 
tości dopiero po przyłożeniu spe- 
ejalnej pieczęci w Pałacu Luksem- 
burskim. Dlatego to w małym biu- 
rze pocztowym roztega się miaro- 
wy stuk — to śmiertelnie znużony 
francuski urzędnik poczlowy, Emil 
Rymy, mimo pęcherzy na obu dlo- 
niach, załatwia dostojnych klien- 
tów. 


Francja nie pragnie 
polityki zemsty 


PARYZ, 28.IX (Reuter) — Prze 
mawiając w Amenican Club w Pa- 
ryżu, premier Bidault oświadczył, 
że Francja nie pragu'» prowadzić 
polityki zemsty. Francja dąży do 
pokoju, oparlego na sprawiedliwo- 
Ści, a nie na nienawiści, ale jest 
ona zdania, że sprawa Niemiec nie 
powinna być czynnikiem niezgody 
w budowaniu pokoju, 


Bidault zakończył twierdzeniem, 
że jedność Francji jest większa I 
silniejsza niż klokolwiek sądzi. 


zdawałoby się tylko szlachetne u- 
czucia i wielkie idee mają dostęp 
— do świata nauki. , 

Oto, co opowiadał w ciągu 0s- 
tatnich dni procesu pułkownik 55 
Wolfram Siewers. 

Osobnik ten rozparł się, jak gdy 
by miał wygłosić pogadankę na te- 
mat uszlachetnienia drzewek 0wo- 
cowych. Z cyniczną obojętnością 
zeznał o potwornych zbrodniach 
wykonywanych na więźniach obo- 
zów koncentracyjnych, których 
nieszczęśliwy los skierował w rę- 
ce „naukowców” niemieckich. 

Pułkownik SS. Siewers oświad- 
czył, że ponieważ w Niemczech nie 
było zwierząt doświadczalnych, 
więc postuglwano się ludzmi! 
Prokurator odbierał „świadkowi” 
g'os kiłakrotnie, gdy ten z lubó8 
cią zapędzał się w szczegóły or- 
ganizacji SS. Z zeznań tych wy- 
nika, że z Oświęcimia wysyłano 
do Strasburga co pewien czas za- 
konserwowane głowy Zydów, nad 
którymi prowadził doświadczenia” 
osławiony profesor Kolb, Między, 
innymi dostarczono do strasburs- 
kiego instytutu mózg. komisarza 
bolszewickiego. 

W dalszym ciągu rozprawy, 
stwierizono, że setki więźniów w 
różnych odstępach czasu, podda- 
wano „doświadczeniom” z cisnie- 
niem powietrza. Siewers zeznał m. 
in. że kilkunastu więźniów zam 
knięto w hermetycznej komorze, z 
której powoli wypompowywano po- 
wietrze. Więźniowie wyrywali 50- 
bie garściami włosy, niektórym pę 
kały pluca; wszyscy przeżywnił 
straszliwe męki zanim śmierć po- 
łożyła kres ich życiu. Podobne do- 
świadczenia czyniono ze zgęśżoo- 
nym powietrzem. ` 

Inny świadek, były ożłonek są- 
du specjalnego SS, puik Morgen 
mówił o metodach, jakimi. poslu- 
giwało się Gestapo w obozach kom 
centracyjnych w dążeniach do wza 
Jemnego zabijania się więźniów 
mizdzy sobą. Metodami tymi było 
głodzenie, podsycanie zazdrości lub 
zemsty. 

W czasie rozprawy poruszono 
potworne „doświadczenia prowa- 
dzone na kobietach. 

Wszyscy obecni na rozprawie 
podczas przesłuchania tych śwlad- 
ków ze zgrozą słuchali zeznań 
„naukoweów” niemieckich. 

Sądzimy, że w Norymberdze sę- 
dziowie nie będą mieji litości nad 
zbrodniarzami. 
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ZERWANO Z P. MIKOŁAJCZYKIEM ROZMOWY „Dyplomacja Stanów Zjednoczonych 
0 UTWORZENIE TZW. „BLOKU WYBORCZEGO" 


LONDYN, 28.IX (R) — Dono- 
szą z Warszawy, że Osóbka - Mo- 
rawski odbył konferencję z przed- 
stawicielami PPR, fa'szywej PPS 
oraz dalszych dwóch przybudówek 
bloku reżimowego, tzn. SL (odłam 


ludowców, zwalczający  Misołaj- 
Stacje 
meteorologiczne 


na Atlantyku 


LONDYN, 28.IX (R) — Na poł 
nocnym Atlantyku powstanie 13 
stacji meteorologioznych, które bę 
dą dostarczały danych samolotom, 
utrzymującym komunikacją 
czą między Europą a Ameryką. 


lotni- 


Wsżjstkie zainteresowane kraje 
wyraziły już zgodę ma budowę 
tych stacji i zgodziły Ślę również 
ją sfinansować. 


czyka) 4 tzw, stronnictwa demókra 
tycznego. 

* Po Konferencji 
„Wobec odrzucenia przez PSL 
wszystkich propoz,oji, zmierzają- 
cych do utworzenia bloku wybor- 
czego 6 stronnictw, dalsze rozmo- 
wy stają się w tym zakresie bez 
celowe i bezprzedmiotowe. Jedno- 
cześnie przedstawiciele 4 stron- 
nictw rządowych ogłaszają, Że swo 
je dotychczasowe propozycje w 
tej sprawie uwa*ają za nie wiążą: 
ce ich więcej oraz obciążają PSL 
calkowitę  odpowiedzislnością za 
zerwanie bloku w borczegó”. 

Z dalszej cząści komunikatu wy 
nika, że utrzymana została w mo 
oy oferta przystąpienia do bloku 
wyborczego dla tzw. Stronnictwa 
Pracy, a faktycznie dla tej jego 
grupy; która zglosiła gotowość 
współpracy z pp. Bierulem I U- 
sóbką oraz dla jeszcze jednej gru- 
py rozbijackiej wśród ludowców, 
nazwanej „Nowe Wyzwolenie". 

(Z powyższego wynika niedwu- 
znacznie, że gly nie udał się fortel 


ogłoszono, że 


KRONIKA TELECRAFICZNĄA 


— wedlug niepotwierdzonych wla- 
domości, Plus XII uda się nieba- 
wem z oficjalną wizytą do sanktu- 
arium w Loreto. 

— Amerykańskie ministerstwo han 
dlu oznajmia, że zadłużenie wew- 
nętrzne Stanów Zjedn. osiągnęło 
400.466.000.000 dolarów, potczas 
gly w roku 1941 wynosiło ono 
202.466.000.000 dolarów. 

— Premier republikanów hiszpań- 
skich Giral oświadczył, że przesłał 
4 ministrom spraw zagranicznych 
wielkich mocarstw oraz narodom 
zjednoczonym notę  proteslacyjiy 
przeciwko wzimagającym się prze- 
Śladowaniom republikanów i zte- 
mu ich owaniu w więzieniach 
niszpańskich. 

— Sul brytyjski skazał na śmierć 
29-lelniego porucznika lotnictwa 
Neville George Heatha, który za- 
morilowa! swoją kochankę, artys- 
tkę filmową Gardner oraz jedną 


Jeszcze dziewczynę 24-lelnią Do- 
reen Marshall, 


O wywiadzie Stalina 


polityczny, zmierzający do „zro- 
blenia" wyborów w Polsce już na 
„komisjach! przedwyborczych, 
administracja warszawska sięga o- 
becnle do metod czysto policyj- 
nych 1 będzie usiłowała wygrać 
wybory przy pomocy nie tyle glo 
sów wyborców, co urzędników ad- 
ministracyja;ch, milicji 1 „Bczpie 
ki", przechodząc do porządku dzien 
nego nad stronnictwem p. Mikolaj- 
czyka. — Przyp. Red.), 


ułatwiła ucieczkę dr Maczkowi* 
— pieni się z wściekłości radio Moskwa 


MOSKWA, 28.IX (AP) — Radio 
moskiewskie oskarża dyplomację 
Stanów Zjednoczonych o ułatwie- 
nie „znanemu zbrodniaczowi 1 zdrtj 
cy narodu chorwackiego” Maczkowi 
ucieczki do Stanów Zjedn, 

Maczek, były wicepremier w e- 
migracsjnym rządzie jugos'owlan- 
skim króla Piotra, jest po 
wany przez rzyd Dita, który os- 
karża go o rozmaile zbrodnie. 


Mimo decyzji o przyśpieszeniu 


Obrady p 


PARYZ, 28.IX (Reuter) — Mi- 
nister Byrnes oświadcz/ł korespon 
dentom, 'że jest rzeczą pewny, że 
konferencja zakończy swe prace w 
terminie przewidzianym. 


Sprawa Niemiec będzie, zdaniem , 


Byrnesa, dyskulowana nie wczes- 
<niej, jak w końcu listopada. 

PARYZ, 28.IX (Reuter) — Pod- 
komitet zajmujący się opracowywa 
niem statulu dla Triestu, obrado- 
wał przez 5 godzin nad sprawą 0- 
bywatelstwa lego wolnego teryto- 
rium. Nie zdołano osiągnąć poro- 
zumienia. 


aryskie ida opornie 


Brytyjczycy 1 Amerykanie są zda 
nia, że obywatelstwo wolnego te- 
rytorlum nale?y sią każdemu, kto 
zamieszkiwał tam w chwili wej- 
ścia Włoch do wojny, a więc 10 
czerwca 1040. Rosja zgadza się na 
to pod warunkiem, by dotyczyło 
to jedynie osób, które obecnie tam 
przebywają. 

Jugoslawia natomiast żąda, by 
naduwanie obywatelstwa nastąpi- 
ło na zasadzie spisu ludności z ro- 
ku 1936. $ 

PARYZ, 28.1X (Reuter) — Pod 
kmoilet Konferencji Paryskiej, zaj- 


Truman: „Deklaracja ta komentuje się sama” 


Vansittart 


WASZYNGTON, 28.1X (Reuter) 
Prezydent 'Truman® proszony, by 
skomentował ostalnią deklarację 
Staiina, powiedział: 

„Deklaracja ta komentuje się sa 
ma”. 


LONDYN, 28.IX (INS) — Były 
brytyjski wiceminister spraw zagra 
nicznych lord Vansittart złożył ko 
respondentewi International News 
Service deklarację w sprawie ostat 


Bomby atómowe służą 
nie tylko w wojnie nerwów 


WASZYNGTON, 28.IX (Reuter) 
Zastępca. dowódcy sił morskich, 
które przeprowadziły dośwladcze- 
mia na atolu Bikini, generał Wil- 
liam Kepner, odpowiedział na o- 
świadceznie Stalina, jakoby bomby 
atomowe były pożyteczne tylko dla 
prowadzenia wojny nerwów, nastę 
pujicymi słowami: 

„Bomba atomowa jest najpolęż- 
niejszą bombą ofensywną zbudowa 
ną kiedykolwiek | najpot?żniejszą 
bronią niszczącą, używaną w histo- 
rii wojen. Mieszkańcy Hiroshimi ! 
Nagasaki mogliby bardzo łatwo u- 
dowodnić nieprawdziwość — twier- 
dzeń Stalina, a jego samego wpra- 
wić w du'vy klopot", 

Odpowiadając na pewne- pytania 
natury technicznej, Kepner ujaw- 


alt, że nieprawdą jest, jakoby wy- 
naleziono bomby  30-kilogramowe 
1 że bomby atomowe wymagają na- 
dal do transportu madforlecy. Nie 
mogą być też one narazie wyrzu- 
cane z łodzi podwodnej. „Bomba 
atomowa — powiedział Kepner— 
nie wybucha w razie trafienia jej 
pociskiem artyleryjskim”. 


niego wywiadu Stalina, oświadcza- 
jac m. in. 

„W dzisiejszych czasach to co 
slę Jlezy, to są czyny, a nie stowa. 
Jest wiele rzeczy, które Rosja mo 
że zroblć I w ten sposób wykazać, 
czy deklaracja Stalina odzwiercia- 
dla jej prawdziwą politykę, czy 
też tłuży tylko dla zamaskowania 
prawdziwych celów d plomacji s0- 
wieckiej. 

Jeśli Stalin jest szczery, to po- 
winien przede wszystkim propagan 
dłie sowieckiej zakazać gwałtow- 
nej prasowej kampanil antyamery 
kańskiej i antybryt, jskiej oraz po- 
winiea zaprzestać wysuwania pre- 


W 1941 r. Stalin rświndcz:ł: 


„Niestety, fakty potwierdzają tezę” 


teneji do Darduneli. Wreszcie Je- 
śli Slalin jest szczery, powinien 
on nakazać zmianę postępowania 
dwiegacji sowieckiej W Paryżu. 


W dalszym ciągu lord Vansit- 
ferdził, że ni: wierzy W 
w twierd.enie Stalina, a partie hu- 
«re w Tróżnieh krajach 
tirzymują rozkszów z Ma 


ni~ 


„Siain twierdzi zakończył 
Vansittart — że oskarżanie Mos- 
kwy o usiłowanie zapanowania nad 
światem jest nieprawdziwe, a tym 
czasem niestety jest wiele faktów, 
które potwierdzają tę tezę". 


„Rósja nie była i nie będzie 


ze 
w przyjaźni z 
TOKIO, 28.IX (R) — Na proce- 
sle japońskim przestępców wojen- 


Podział złota 
przez N 


PARYZ, 28.IX (Reuter) Prze- 
wodniczący urzędującego w Bru- 
kseli międzynarodowego komitetu 
odszkodowań Jacques Ruef oświad 
©zjł, że zostanie utworzona specja] 


P zł ns EJ z. . . 
„„£ rawaa o mczliwości zawarcia sojuszu 


anglo - syryjsko - tureckiego 


MOSKWA, 28.1X (AP) — Tehe 
rański korespondent sowieckiej 
„Prawdy” donosi, powołując się 
na osoby, przybyłe z Syrii, że w 
Damaszku krążą uporczywe pog!0- 
ski iż Wielka Brytania usi'uje do- 
prowadzić do zawarcia potrójnego 
sojuszu anglo - syryjsko - turec- 
kiego. 


Projekt brytyjski przewiduje, je 
éli wierzyć tym wiadomościom,» 
wspólną obronę Syrii w wypadku 
agresji ze strony trzeciego mocar- 
stwa, a Turcja miałaby się zgodzić 
na rewizję granicy z Syrią na ko- 
rzjść tej ostatniej i odstąpić Sy- 
rii tzw. Hataj, tj. sandżak Alexsan- 
drelty z Antiochią. 


zrabowanego 
lemców 


na komisja złożona z przedstawi- 
cieli W. Brytanii, Amer;ki i Fran- 
cji, która zajmie się sprawiediiwym 
rozlziałem ziola, znalezionego w 
Nemczech. 

Dotychczas 220 ton złota znale- 
zlono w Niemczech, 50 ton oddała 
Szwajcaria, a 7 ton Szwecja. Po- 
nieważ różne kraje zgłosiły preten 
sje do 700 ton z'ota, zrabowanego 
przez Niemców, więc ws*ystsie 24 
dania będą mogły być zaspokojone 
Jedynie w części. 

Rosja mie będzie reprezentowa- 
i, ponieważ og'osi'a o- 
na, że nie znalazła w swojej Stre- 
fie ani kawałka złola oraz że nie 
zgłasza żadnej pretensji do z'oa 
znalezionego w zachodnich Niem- 
czech. 


W. Brytanią” 


nych ujawniono, że na wiosnę 
1941 roku Stalin oświadczył b. ja- 
pońskiesmu ministrowi spraw za- 
granicznych Matsouka, że Rosja s0 
wiecka nigiy nie była | nigdy nie 
będzie w przyjaźni z Wielką Bry- 
taniq. 


Matsouxa powiedział o tym Hitle 
rówi 27 marca 1941 roku. 


NOWY JORK, 28.1X (R) — Wy 
dawca wielu dzienników i czaso- 
pism amerykańskich Frank Cannett 
oświadczył w Albany, że Stalin 
przygotowuje się do wojny 1 pra 
gnie rozprzestrzenić komunizm na 
cały świat. Cannett podkreślił, że 
9 lutego-Stalin spokojnie oznajmił 
w przemówieniu, skierown,m do 
ludności sowieckiej, iż „wobec ist- 
nienia s;siemu kapilalyistycznego 
wojny są nie do uniknięcia”, co 0- 
znacza, iż Slalin przesądza i ska- 
zuje 2 góry na niepowodzenie 
tkie wysiłki Ameryki i innych 
krajów, ktćre zmierzają do zacho 
wania pokoju. 


Belgradzki dziennik „Polityka 
wiążąc ucieczkę Maczka do Sta- 
nów Zjedn. z odmową udzielenia 
delegacji jugosłowiańskiej na kon- 
gres słowiański w Ameryce wiz 
wjazdowych do Stanów Zjedn., pod 
kreśla, że ambasada amerykańska 
w Paryżu udzieliła Maczkowi wizy 
wjazdowej natychmiast po jego 
zgłoszeniu się w blurze paszpor- 
towym, 


mujący się sprawa ż.dań czecho- 
slowackich do ma'ego skrawka te 
rytorlam Węgler na południe od 
Bratysławy, doszedł do zasadnicze 
go porozumienia, iż żądanie Cze- 
chosłowacji jest do przyjęcia pod 
warunkiem, że zalnteresowana lu- 
dność węgierska otrzyma obywa- 
telstwo czechosłowackie, lub bg- 
dzie moga swobodnie udać się do 
Węgier lub też że sprawa ta zo- 
słanie uregulowana w drodze dwu 
slronnego ukladu między Węgra- 
mi a Gzechosłowacją. 

LONDYN, 28IX (R) — Komisja 
dla ekonomicznych spraw trakta- 
tów z krajami ba*karskimi uchwa 
Wa 9 głosami przeciw 4 wniosek 
francuski, przewidujący, że wła- 
écioiele przedsiębiorstw 1 innych 
majątków w Rumunii otrzymają 
odszcodowanie w w sokożci 75 
pet. Stany Zjednoczone wstrzyma 
ły się od głosowania. 

9 głosami przeciwko 5 odrzico- 
no wniosek, popitrsny przez Ame 
r kę i Rosję, a proponujący, by 
Rumunia zap'aciła tylko 25 pot 
odszkodowania. í 

Jak wiadomo Wielka Brytania 
stała na stanowisku, by Rumuna 
zapłaciła całkowite odszkodoiva- 
nie. ` 
Na wniosek Grecji, a wbrew sta 
nowisku Rosji, zabronione Burga- 
rii używania łodzi torpedowych. 


Titowcy przeciw. 


klerowi katolickiemu 


LONDYN, 28.IX (R) — Tito wy * 
glosi! przemówienie, w którym 0- 
skarża znaczny odłam kleru kato- 
licklego o popieranie Niemiec, 'll- 
to twierdzi, że duchowni katoliccy 
udzielali pomocy bandom terrory- 
słów i że pomocy takiej udzielał 
między innymi pośrednio prymas 
Chorwacji Stepinac. 

LONDYN, 28.IX (R) — Radlo 
Belgrad donosi, że w poniedziałek 
w stolicy Jugosławii rozpocznie się: 
proces przeciwko katolickiemu 
prymasowi Jugosławii I arcybisku 
powi Zagrzebia Steplnacowi. 5 

rtównocześnie donoszą z Saraje 
wa, że lamtejszy prokurator oskar 
ża arcybiskupa Boćnl dr Savica, 
który przebywa poza granicami Ju- 
gosławli, o organizowanie I plano- 
wanie masowych mordów (1) na 
Zydach | muzułmanach. 


Poludniowa Afryka 


przyjmie emigrantów 


JOHANNESBURG, 28.1X (AP) 
Rząd Pohuiniowej Afryki ogłosił, 
że przyjmie chętnie emigrantów z 
Wielkiej Brytanii, Iolandii, Skan- 
dynawii, Włoch i Grecji, 

Południowa Afryka zalnteresowa 
na jest szczególnie | specjalnie chę 
lnie przyjmie robotników budowla 
nych, mechaników. lekarzy 1 sanl- 
tariuszy. 
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